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Dobry uczynek i jego nagroda.
W Azyi, jeszcze za Palestyną i za Per yą, 

ku drugiemu morzu leży kraj cudowny i bogaty, 
gdzie miejscami drogie kamienie tak gęsto leżą, 
jak u nas krzemienie. Kraj ten wielki to Lidye, 
zamieszkałe pogan, a od dawna prawie cala 
pod panowaniem Anglików. Choć to chrześcijanie, 
to jednak nie chodziło im o to, aby z pogańskich 
i muzułmańskich Indian p* robić chrzęści.an przez 
naaaę misyonarzy, przez dobry przykład i psno- 

I wanie pełne miłości, lecz Anglikom g’ôwnie o to 
chodziie, aby w Indyach z ludu i z kraju jak naj- 
więcćj wyciągnąć zysku i brgactw. Dla tego nie 
było nigdy przyjaźni pomiędzy Indyanari a An­
glikami,, którzy za pomocą wojska i przemocy mogą 
utrzvmaó kraj i mieszkańców pod swem panowaniem.

Jedno z głównych miast w Iadyach jest Delhi, 
Stawne na cały éviat. Leż; ono nad rzeką D zu- 
»ns, jakoby w ogrodzie. Pełno tu pałaców, drze­
wa i kwiaty tak wielkie, tak piękne, ta!: zielone, 
tak barwne, że my w północnój części ł wiatr,, ani 
pomyśleć sobie nie możemy, jako tam pięknie. 
Ciągle tam lato, zimy nie ma. Palmy, drzewa fi­
gowe, migdałowe i inne jakoby wieńcem otaczają 
ks*żd;r dom i całe miasto.

r- tern mieście stał szwadron huzarów angieL- 
' *^*cb pod dowództwem majora Holi, któremu się 
t twdzo podobało, tym więcćj, że i iLona jego 
pochodziła z Delhi, gď de jéj ojciec był wysokim 

Falskim u*zędnikiem.
Naraz dostał major rozkaz, aby ze swym 

szwadronem przeniósł się do Kalkuty, miasta sto­
łecznego w indyach, ktire leży nad samem mo­
rzem.

Trudno było się rozstrć z Delhi, żona majora 
muüai* opuścić rodziców i znajomych, lecz nie 
y o rady, tizeba było słuchać rozkazu przełożo­

nych, a żona musi iść za mężem, choćby na ko- 
wec świata.

Zapakowano rzeczy licznego wojska i oice- 
ir-ÏLn)' szknty, aby rzeką je przewieść do Kal- 

utty. Wojsko zaś, konie i ladzie, puścili się lą- 
«em w drogę.

żonę i dwoje dzieci major postanowił zabrać 
sobą, abj je mieć w swéj opiece. Kapii więc 

Palankiny, t. j. padła z oknami, w których najem- 
hicy nieśli na drągach kobiety, bo tam taki zwy- 

*j, a zresztą w kraju, gdzie nie ma dróg, ani 
‘ostów inaezéj podróżować nie można, albo konno, 
łbo w takich palanMnach. Kilka wozów szło 

1 pagażami, lecz na nich niktDy nie mógł wysie- 
leć z powoda nierôwnéj drojû i srogiego upału 

^onecznego, który jak ogień z nieba spada.
Pół szwadronu szło z majorem naprzód, potem 

i ępowały palankiny z kobietami i z dziećmi, i

wozy z bagaż mi, a potem druga połowa szwa­
dronu, pod dowództwem rotmistrza.

Podróż odbj wała się bardzo wolno, bo w tych 
ciepłych krajach można tylko rano i wieczorem 
podróżować, a we dnie trzeba się chroni" przed 
upałem w cieniu drzew.

Ponieważ kraj bezluJny, dla tego trzeba było 
zabrać dość wiele żywności. Zresztą biedy nie 
trzeba się było obawiać, bo po drodze wszędzie 
rosną piękne owoce, z rzeki można było ułowi1 
wędką ryby, ktoayoh woda była polna, a w lasach 
można było wnet zastrzel 6 lub złapać wiele ró­
żnych ptaków, bardzo smaczne mięso mających.

Czas odpoczynku był w,ęc zarazem i czasem 
zabawy. A jeszcze miléj było, kiedy obierano 
wieczorem miejsce na nocleg. Miłosierni Indyanie 
stawiają prcy drodze domki dla podróżnych, które 
stoją prAżne. zamsze dla każdego otwarte. Gdzie 
takich domków nie było, wystawiono namioty dla 
oficeiów, kobiet i wojska. Kordę postawiono na- 
Gkoło drzewa, głowami ku drzewu zwrócone. Za­
palono potem wielkie ogni1, aby odstraszyć ty­
grysów, niedźwiedzi, hyeny. Warzono i pieczono 
pod ogiomnemi gałęziami bananu, z których lato­
rośle spuszczały się w siemię i nowe drzewa sta­
nowiły. Nad nimi rozciągało się niebo modre, 
gniazdami obsypane kt-'~e są daleko jaśniejsze 
i więcćj błyszczą aniżeli w krajach północnych. 
Piękny to był widok, podróżni nasi byli też wo- 
seli i pełni żartów, śmiechu. Pó/no mysianj o 
spania. Chociaż pedro« szła woluo, to nikomu się 
nie nudziło. Podróżowano wzdłuż r:ek>7 w htórćj 
się dziennie Kąpano, i która dusti rczała w< dy dla 
koni. Naturalise, i a we wodzie bardzo musiano 
się strzedz przed krokodylami, których pełno we 
Wodach ciepłych krajów. Są to jakoby ogromne 
łaszczmy z twarda skórą na grzbiecie, z ogromną 
paszczębą pełną ostrych kłów. Krokodyle łapią 
ludzi i zwierzęta we wodzi'1. Wychodzą też nocą 
na ląd i pożerają co im sią trafi, alb. zabijają 
ogromnym, diigim ogonem, którym młócą jak ce­
pami. Nim się zaczęto kąpać strzelano do wody, 
bito w wodę, Lab a îohiono wielid w różny spo­
sób, aby odstraszać krokodyl-.

(Ciąg dai.zy nastąpi
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Naj raźniejsza wiadomość jest ta, że 
rząd pruski przedłożył izbie panów (nic izbie 
posłów, choć zwykle wszystkie prawa idą naj­
pierw do izby posłów) nowe paragrafy, które 
mają niby polep szyć ustawy majowe. Naj­
ważniejsze paragrafy aa te: 1) ci, którzy się 
ucią na księży nie potrzebują składać oso­
bnego egzaminu państwowego. 2) Wolno za­
kładać seminarya biskupie dla księży przy­

szłych i konwikta przy gimnazyach i uni­
wersytetach, według przepisów ustaw rządo­
wych (t j, pod dozorem rządu). 3) Dozór 
rządowy nad temi zakładami reguluje się we­
dług ogólryck przepisów prawa. 4) Biskup 
może karać duchow nych. Lecz jeżeli kara 
dotyczy się doczesnych dochodów, to ksiądz 
może apelować do rząd«. 5) Sąd rządowy 
dla spraw kościelnych znosi się. 6) Apelo­
wać można do ministra albo do sądu kame- 
rflnego w Berlinie.

To wszystko! A więc tyle się zmienił# 
co nic! Czy będą biskupi mogli otworzyć 
seminarya i zakłady dla przyszłych księży, 
jeżeli bez rząda nie będą mogli am nauczy­
cieli stanowić, ani nawet książki zaprowa­
dzić dla uczni, jeżeli wogóle rząd we wszyst- 
kiem będzie głównym gospodarzem takich 
domów, a biskupi jakoby najemnikami? Cóż 
sobie ksiądz, który n. p. odpadł od wiary i 
posłuszeństwa biskupa będzie robił z kar du­
chownych. jeżeli mu biskup dochodów nie bę­
dzie mógł odjąć? Zniesienie sądu świeckiego 
dla spraw duchownych nic nie znaczy, bo 
tak czy tak nikt z katolików do tego sądu 
nie szedł, i nie mieli sędziowie prawie nic 
do roboty.

A czemu biskupi nie mają mieć tej wol­
ności jak dawniej posełać proboszczów (fara- 
ży) na parafje bez pokłonieni:, się rządowi? 
A czemu nie zniesione paragrafy majowe, 
które wi pędziły naszych zakonników i zr kon­
nice? Czemu nie zniesiony paragraf, według 
którego 1 siądź za kazanie może być karany? 
Czemu wogóle główne paragrafy ustaw majo­
wych nie zostaLą zn:esione, i tylko małe rze­
czy nieco zmienione? Łańcuszek, na którym 
rząd trzyma Kościół w ręku ma być niejako 
nieco dłuższy, nieco popuszczony, lecz łańcu­
szek ma pozostać w ręku rządu.

Pisano, że rząd przedłożył te paragrafy 
no«re Stolicy apostolskiej, kemisya kardyna­
łów obradowała nad niemi, i wszyscy gł*>wą 
ki ęcili nad tymi paragrafami. Nam się zdaje- 
że wszyscy katolicy będą głową kręcili nad 
tą sprawą.

Według naszego zdania, to walka kul- 
turna potrwa albo de wojny jakiej na świę­
cie, albo do śmierci Bismark*. Raz ją farbują 
na biało, drugi raz na czarno, trzeci raz nt 
żółto, lecz pod farbą zawsze jedna i ta sama 
sprawa. Jedno i to samo ciasto, lecą raz 
zrobią z tego większą, dmgi raz mniejszą 
figurę, ciasto to samo zawsze !

Nawet ga?efy przeciwne katolíkem przy­
znają, że nowe paragrofy nie zmieniają gruntu 
ustaw majowych!



& walka kulturna trwa dalej, choc 
Stolica Apo Jol ska ustępuje tak daleko, jak 
%lko może, czego ne»,y dała dowód przy 
Obsadzeniu biskupstwa poznańskiego!

W parlamencie niemieckim nasi 
posłowie znów» walczyli za ludem i za wol­
nością luda, a mianowicie za wolnością wy­
borów. Centrum postawiło taki wniosek:

„Pan albo jego zastępca, który robotnika 
znajdującego się u niego w służbie wydali ze 
służby, albo zmniejszy mu zapłatę, albo też 
grozi mu, że gc spotka kara za to, że robotnik 
głosuje lub niegłosuje tak, jakby on chciał, 
podpadnie kerze więzienia i to najmuiéj trzy 
wdesiące i straci prawa obywatelsme“.

Poseł Wind horst: Znan" jest po­
wszechnie rzeczą, że po każdych wyborach, 
mianowicie do sejmu pruskiego, wyganiają 
panowie ludzi z roboty. Dokazują oni sobie 
najwięcej na Górnym Szląsku i we 
Westfalii, g Izie ludziom, którzy nie po­
dług ich woli głosują, odbierają cnleb i na 
wszelkie możliwe szykany wystawiają. Podobne 
rzeczy wydarzają się nawet przy wyborach 
komunalnych.

Ja myślałbym, że każdy pan powinien 
mieć dla swego robotnika przynajmniej tyle 
szacunku, ażeby mu nie przeszkadzać w wy­
konywaniu praw obywatelskich. Niestety tak 
się nie dzieje. Są nawet liberalne gazety, 
które dowodzą, że pan może nacisk wywie­
rać na robotnika, a robotnik powinien tak 
głosować, jak się iego panu podoba. Na ta­
kie traktowanie robotnika zgodzić się me 
można i dla tego potrzebne jest ostre prawo 
na tych, którzy gwałtów używają i zależnych 
od siebie robotników zmuszają do oddawania 
kartek na kandydatów, na których robotnicy 
wca’e nie chcą głosować.

Poseł Puttkamer z Pławiąt w Pru­
sach Zachodnich, konserwatysta: Wniosek taki 
jest zbyteczny. Katolicy stawiają go tylko 
dla tego, ponieważ przy ostatnich wyborach 
wielu katolickich robotników z kopalni pusz­
czano. Katolicy powinni jednakowoż nie za­
pominać, że i oni wywierają wielki nacisk na 
ludzi i to taki nacisk, że wydalenie z roboty 
kilkudziesięciu ludzi jest tylko zabawką wobec 
niego. (Śmieją się batolicy). A cóż powie­
dzieć o kapitalistach po wielkich miastach? 
Wszakże mi my tu między posłani kilku ta­
kich, którzy przez wpływ tych kapitalistów 
do sejmu wybrani zostali. A socyaiiści, czy 
nie wywierają nacisku na wyborców, który 
się równa gwałtowi? Wszakże obiecują wy­
borcom równy podział majątków, byle na so- 
cyalbtów głosowali. Jeżeli panowie wniosek 
ten przyjmiecie, to wszystek lud będme za 
souyalhtami glosował, bo oni najwięcej mu 
obiecują. Wniosek ten nie potrzebny, a jest 
rzeczą naturalną, że robotnik ogląda się na 
pana swego, jak na powagę i że w myśl jego 
glosuje. Jeżeli panowie zniszczycie tę po­
wagę, to wszyccy wyborcy z niższych warstw 
pójdą gromadą podczas wyborów za socyali- 
atami. Wniosek ten zakłóciłby zaufanie ro­
botnika do pr.na i otworzyłby wrota do cią­
głych dununcyacyi.

Poseł T r a e g e r, postępowiec: Jestem 
zatem, żeby wniosek był oddany pod głęb3zą 
rozwagę do osobnej komisyi, bo to wniosek 
bardzo ważny. Wszystkim stronnictwom za­
leży na tern, aby każdy wyborca bez prze­
szkody podług swego sumienia głosował; na­
wet rządowi powinno zależeć na ten:, bo ina­
czej nie dowie się o prawdziwem usposobie­
niu luda. Co pan Puttkamer nagadał to jest 
bez znaczenia. Wyborcy z klasy robotniczej 
muszą być prawem zasłonięci, ażeby ich groź­
bami przy wyborach nia straszono. Robotni­
kowi nie można się dziwić, że się da zakrzy- 
czeć, bn gdzb się głód zaczyna, tam odwaga 
obywatelska ustaje, a robotnik wypędzony 
z r.hoty za wybory musi popaść w nędzę. 
We Francy: prawo karze nawet takiego, który 
»■ayślonemi wieściami odstrasza ludzi od 
ï'-Malu we wyborach. Gcly u nas jednego i

drugiego kara spotka, z pewnością mało kto 
będzie miał ochotę zmuszać robotnika, żeby 
tak głobowano jak on chce.

Poseł hr. Sehr, rządowiec: Wniosek
tun zadałb1' oczyw-sty gw“łt panom, bo jakby 
który z nich wydalił robotnika z fabryki po 
wyborach, toby go zadenuneyowano, że go za 
głosowanie rydalih Znani ja takich postę­
powców, którzy jeździli od wsi do wsi i obe­
rżystom dawali w rękę po sio marek, natu­
ralnie nie dla nich, tylko niby dla ich służby.

Poseł Ri c k e r t mówi, że to oszczerstwo.
Poseł Y o 11 m a r, socyalista: Nacisk 

ťrzy wyborach zawsze istnieć będzie, dopóki 
na świecie będz:e istniał kapitał, my jednak 
socyaiiści będziemy za wnioskiem głosowali.

Poseł di. Meyer, liberał: Wniosek ton 
jest niebezpieczny. Gdy pan wypędzi podczas 
wyborów lada jakiego robotnika, próżniaka, 
posypią się zaraz na niego denun yacye. Gdy 
fabrykanci dla złych interesów rozpuszczą 
podczas wy berów sporą liczbę robotnika, bę­
dzie s:ę nazywało, że to za glosowanie. Do 
czegoby to dop/nwadziło? Doniesiono mi wła­
śnie w liście, że w okolicy Wielkich 
Strzelec na Gćrnyui Szląsku pewien pan 
mówił do swego woźnicy, iż się spodziewa, 
że będzie z nim głosował. — Jabym to chę­
tnie zrobił, odpowiedział woźnica, — ale by 
mi mu ja kobieta gtowę urwała, bo jéj powie­
dział ksiądz na spowiedzi, że jéj wtedy roz­
grzeszenie zatrzyma, a ona pójdzie do piekła. 
(Ogromny hałas w sejmie. — Dowody! wo­
łają). Widać z tego, że tiki ksiądz jeszcze 
większy nacisk wywiera, aniżeli pan. Byłbym 
więc zatem, ażeby byli karani nie tylko pa­
nowie, ale i księża.

Poseł Len z man, katolik: Panowie
w brutalny sposób postępują sobie z robotni­
kami. Widzieliśmy to przy wyborach w r. 
1881 i 1884; wtedy dawano robotnikom fa­
brycznym złożone karteczki wyborcze w wiel­
kości koperty listowej i w wielkości znaczka 
listowego, tak, że od razu można było poznać, 
czyją kartę wyborca oddaje. W Dortmundzie 
fabryka Union zaraź pc wyborach wydaliła 
robotnika- mówiąc mu, że jest zbyteczny, tym­
czasem na drugi dzień przyjęła innego na 
jego miejsce. Inny robotnik nazwiskiem 
Miiller, który na jednym wiecu krzyknął na 
moją cześć: niech żyje poseł Lenzmann! — 
został natychmiast z roboty wydalony, i po­
wiedziano mu otwarcie, że go to spotyka za 
ów okrzyk. Ponieważ w Dortmundzie głoso­
wali na mnie katolicy, więc fabryka Union 
kazała na wrotach przybić, że zakazuje swym 
robotnikom czytać katolickie pismo „Tremo- 
nia“. Nie dość na tern. Najęli jakiegoś sta­
rego żandarma na woźnego i kazali mu cho­
dzie po domach robotników; u którego zastał 
ową gazetę, temu robotę wypowiedziano. Żan- 
dîrm pomagał sobie, jak mógł, jak ostatni 
szpieg. Chodząc po domach, k.cdy robotni­
ków nie było, prosił ich żony, zęby mu dały 
kawał papieru lub gazety do zawinięcia, albo 
na fidibus do cygara. Biada robotnikowi, 
którego żona skręciła kawał „Tremonii“ i po­
dała mu d> zapalenia cygara. To są fakta, 
których nikt nie zaprzeczał. Kiedym się o 
tern rozpisywał po dziennikach i w jednym 
artykule napisałem przez pomyłkę, że wyda­
lono robotnika Hoerlinga zamiast napisać Her­
linga, zaraz fabryka Union ogłosiła po gaze­
tach, że podają fałsze, bo Hoerlinga nigdy 
w ich fabryce nie było. Wskutek tego wnio­
sku nie wierzę, dopóki tylko prokuratorom 
wolno w takich razach Drocesa wytaczać: pro­
kuratorzy nie poprą skargi zwyczajnego ro­
botnika. Jestem jednak za tem, żeby wnio- 
stk oddać do osobnéj k<<misyi, a tam się wy­
każe, jakich to gwałtów dopuszczają się na 
robotników poaczas wyborów. Wtedy panom 
tym rumieniec wstydu wystąpi na oblicze; 
wtedy niejeden z nich zastraszy się, gdy go 
łam pod pręgierz stawią. Jeżeli się temu 
naciekowi na robotników nie zapobiegnie, to 
robotnicy w końcu będą na socyalistów glo­
sowali i socyalistów do sejmu wysyłali. Mnie

oczywiście socyalista będzie milszy od libe­
rała, bo taki tylko o sobie myśli. (Brawo!)

Poseł Koeler, konserwatysta: Gdjby 
wniosek ten stał się prawem, powaga pana, l 
mianowicie na wsi, byłaby podkopana. Pra­
wo to byłoby bez skutku; giupi wpadliby, a^e i 
mądrzy potrę fili by je obejść.

Poseł Munckel, postępowiec, bierze 
zmarłego posła dr. Hiitera w obronę, który 
wcale nie był zdolny do posługiwania się nie- I 
godnemi środkami.

Posei W i n d h o r s t: Przy tym wnio­
sku chodzi przede-fszystkiem o robotników 
fabrycznych i górników w Westfali i Górnym 
SJąska. Panowie konserwatywni nie chce­
cie wcale wierzyć w to, co się tam azieie 
przy wyborach. Poseł Letocha opowie pa­
nom w Komisyi jak postępują z robotnikami 
na Górnym Sel^skn — bez miłosierdzia. O© 
się tyczv wpływu księży, to wolno im wpły­
wać, byleby przymusu nie używali. Naksięż\ 
jest już osobna ustawa, która ich karze »a 
nadużycie ambony i wogóle sweg© wpij wu, 
tak zwana ustawa Lutza. Księży zatem już 
teraz karzą za niedozwolone używanie swego 
wpływu, a gdy ttgo żąaamy także dla pa­
nów podczas wyborów, to panowie podnosicie 
natychmiast wrzask okropny, że powaga pana 
będzie podkopana! Historyjkę o twym księ­
dzu, który przy spiwiedzi piekłem miał gro­
zić, uważam po prostu za skłamaną, 
Proszę o dowody, że to prawda!

Poseł Helldorf, konserwatysta: Pa- * 
nowie zatrujecie tym wnioskiem dobry stosu­
nek między panem a robotnikiom; pracujecie 
tylko dla socyalistów. Wniosek ten jest bez 
sensu.

Po obradach, gdzie aż trzech mówców 
powołanych zostało do porządki, obrad, wnio­
sek został oddaty większością głosów do oso­
bnej komisyi.

Z bliższych stron.
— Ks. Hawerda, kaplan szlachetny i bo- y 

gobojny umarł w Bjgacicach pow. Oleśno. Niech 
odpoczywa w pokoju!

Królewska Huta. W tutejszym zakładzie św. 
Jadwigi pielęgnowano w uplyniocym roku 260 
«îhorycb, z tyrh L71 njemtst, a 82 mężczyzn. 
Zakład ten urządzany jest na 70 łóżek i zawarł 
ugodę z k lkoma miejscowemi kasami dla eh cych . 
Pielęgnowaniem chorych yajmuje się 5 Sióstr mi­
łosiernych, oprócz tego 2 Siostry opiekują się cho- 
remi w mieście. Dobrowolne składki lalzi miło­
siernych stanowią dochód i utrzymanie tego za­
kładu; tutejsza huta dostarcza bezpłatnie potrze­
bnego opału.

— Dnia 11-go b. m. zmarł nagle ruszony pa­
raliżem, Piotr Heeda, inwalida kopalai, zatru­
dniony jesacz “ pod ziemią. Wyciągnięto go nie* 
żywego na wierzch i odwieziono do lazaretu knap- 
szaftowego, gdzie go aie chciano przyjąć, dopiero za 
pośrednictwem policyi został złożony w lanareeb, 
z kąd w Niedzielę 14-go b. m. odw:es:iony zostai 
na wieczny spoczynek. Nieboszczyk znidsł za ży­
cia wiel9 przykrości od przeciwników, nawet i dla 
tego mu czyniono wyrzuty, że brat jego jest agen­
tem „Katolika“.

Tarnowskie Góry. Najprzewieleb. X3iążę Bi­
skup kupił dla Sióstr Miłosierdzia dom p. radzey 
Kappela przy ulicy Gliwickiej.

Kozłowagóra. Od Nowego roku kilka numu- 
rów więcej gazet czytają we wsi, lecz wogóle mo­
żna powiedzieć, że lad nie chce oświaty. Bardzo 
źle toż wygląda pomiędzy kobietami. Wiele ma­
tek nie zważa na wychowanie dzieci, córkom po- 
z»olą swywolić- Jeżeli córka chodzi dc kopani 
na robotę, to ani przy i obocie, ani w doma nic 
dobrego nie usłyszy i musi się zepsuć, bo taka 
jest natura człowieka, że jeżeli ją gwaLem d© 
dobrego nie naginasz, jeżeli ją gwałtem od ałeg« 
nie odwodzisz, to upada, lgnie do złego, oskje się, 
ginie.

Mysłowice. 9 go b. m. przybył młcdy jeszcze 
robotnik zatrudniony przy kopalni podpiły do do­
mu, a gdy mu matka jego z tego powodu wy­
rzuty czyniła, r*ucił się na matkę, powaMwnąy ,ą 
na ziemię, kipał i deptał tak długo pc nié,. A 
jéj wnętrzności wyszły, poczen uciski do Polską 
lecz na drugi dzień powrócił i został w iediką 
szynkowni pojmany. Matkę odniesiono Jo laza­
retu, z kad jnż może żywą ni b wyjdzie.

Bieruń. Dobrze pisani z Myslov te, że Lato- j 
liey powinni itaó mocno, bogaci ó się, aby ich obol



qïb wykupywali i aie wypierali. •imoszląŁiic?! 
trzymajmy się, żrjymąjmy grunta, kami ;nice. Łan 

•<®e nasze, abyśmy byli mocni i bogaci, mocni tłu 
cheiu i kieszenią, bo to stanowi siłę ludu.

Mamy tu handel katolicki towarów łokcio­
wych, róg rynku i Mikołow któj ulicy, kupiec 
uprzejmy, towar i miara rzetelne, ceny niskie na 
*ak dobry towar. Jednak wieln katolików chodź1, 
kupować u obcy h, bogacą ludzi, z których parada 
i nasz lud nic nie ma, którzy są przrciw nam np. 
przy wyborach. Dajmy sobie s'owo katolickie, że 
do swego pójdziemy.

Z nad granicy. Ze smutWem się uskarzyó 
snu«zę nad naszym ludem, który to jeszcze po­
siada język ojczysty polski. A szczegół aie tu nad 
granicą po niektórych wioskach, gdzeby się to 
mroźna spodziewać wiele do jrego przykia In, szczegól­
ni w teraźaiejsiym czasie. Lecz az zgróz1, iud 
wiejski prostr. a wstydzi się pozdrowienia chrze- 
jsciańskiego, bądź to stars’, bądź młodzież. Już 
wszystko zna „gut morgen“, „malcajt“ i t. d., na 
wet i w ddnach, gdy odwiedza sąsiadka sąs;adkę 
tak samo mówi: „dzień dobry“, albo „gut morgen“, 
ponieważ to jest „fajnie“. Da'eko jeszcze nasz 
lud je t od oświaty i trudno do tr go go pr»yaieść 
eaociaż mu się podawa różne środki, ktćremiby 
się mógł oświecić, jak to n. p. mamy teraz p sma 
polskie, a szczególne „Katolika“, który to naj- 
więcśj pracuje dla dobra ludzkiego. Lud może 
się pouczyć i porozirareć pomiędzy sobą, dowie- 
d«ieć się, gózň się uc ec wjíkiéj potrzobie. Lacz 
e oświatę bardzo mało dbają ludzie, a n&jmniéj 
hospodarze, którym o parę marek nie chodu na 
pijaństwo. Zostały zaprowadzone „Związki ehrze- 
fipiiińaiio ludowe“, kUi/ch to celem jest rozszerzać 
oświatę pomiędzy ludem, gdyż takie z Wiązki po­
siadają książki do czytania, gazety i odbywają się 
zgromadzenia w Niedziele, na którsch s.ę człon­
kowie pou-zają i radzić mogą o »wojem położeniu 
ijpmiędey sobą, śpię «rają piosnki. Błogo tak é) 
3gn;"ie, gdzie taiowy „Związek“ istnieje; a jak 
to pięknie, kiedy s’ę członkowie ksstałcą i tsatra 
sob:e_ odgrywają. Błogo y było i Michałkowskiój 
v"ninie, gdyoy jrsz-ze takowy „Związek“ posia­
dała, nie byłoby tyle zepsucia pomiędzy mh dzieżą 
jak dotąd. I tu by i zaprowadzony związek pod 
uazwą „Gwiazda“. Z uciechą patrzeć było z po­
czątki- jak się to liccnie członkowie zgromadzali 
w Niedzielę po nieszporach na zgromadzenia gdyż 
Zarząd ile mógł to się starał, aby sprowadzić za- 
*aB książek do czytania, których sobie członkowie 
»eapłatnie pożyczali i do domu brali do czytania. 

Leez to nie długo trwało, gdyż teraz lud o swj e 
rlntoro '■itiflzo mało dba, zamiast oświaty dąży do 
ciemnoty, którą to czart przez złych im podawu. 
W takiéj wiosce to się powinni gospodarze do 
bego najwięcój przyłożyć, gdyś to dla nich jest

bardzo pożyteczne, 1 OZ čardro mało który był 
z gospodarzy zapisany, tylko po większej ozęści 
robotnicy. Jęcz i ci oz'ebli na dnchn i poprzestali 
uczęszczać na zgromadzenia. Takt wy „Związek“ 
ma swój« wydatki, które to członkowie z« swych 
składeK miesięcznych podrywają; skiadki ma Je 
t .lko 15 fen miesięcznie wieln odstraszyły. A 
teraz-.ym się zapytał nie jediego, ile też już 
oszczędził kiedy poprzestał być "ztoakiem? żydtk 
ten najlepiéj będzie wiedział, ile to do jego kie­
szeni przez niedzielne wieczory wpłynęło, ale za 
co? za gorzałę. Ani nie zważają na czcigodnego 
księdza f&raża staruszka, który się to wielce cie­
szył że w je g ? parafji taki związek sę zat.ży ł. 
Książki wy członkowie rozebraliście i wypożyczali, 
a teraz ich nazad nie przynosicie. Tek się nie 
godzi czynić, bo to jest sprawa prze iw 7-mu 
przykazań u, gdyż to n;e je-t was/ą własnością. 
Dla tugo napominam wszystkich, którzy tak uczy­
nili, ażeby Łaóly co nie jest jego, odda! temu 
od kogo pożyczył, glyż ’uaczéj potrzebaby użyć 
drogi sprawiedliwości, a to nie przystoi.

Pszczyna. W jedné; wsi tutejszego powiatu 
odkrył pewien gospodarz przy ścicaiuu dębu me­
ter pod powierzchuią ziemi żelazny garnek, napeł­
niony srebn emi monetami starami. Napis ta nich 
był po wiçkszéj części zatarty, na niektórych mo­
na było rozpoznać rok 1628. 1682 i 1639.

Z Rybnickiego odesłano petycją do Windtor- 
sta, aby się starał o podatek na wódkę, która 
niszczy całe rodJny, i o t >, aby z początku uczono 
dzieci w szkołach po polsku.

Ornontowice. Złe czasr, wiele zepsuć a, po 
kus. Lecz przecież mamy jeszcze łaskę Boga, mo­
żemy się oprzeć pokusom. Tylko dziś musimy 
więcój siły dobyć przeciw pokusie, bo jokusy 
większe, a obrony rcniéj mamy. Wszystko róbmy 
po chrzęściiańsku, n. p. wesela. N ech niebędze 
ani pijatyki, ani bijatyki. Jakże smutno i brzydko, 
jeżeli się nawet dziewczyny popiją, tah że ich 
właśni iodzbe poznać t;ie mogą.

Z Głupczyc uci-kł żołnierz z zaiogąjącefjo tam 
pułku huzarów imieniem Wende, ma poohodzić 
z okolicy Bytomia.

Przez Bogumin przejeżdżało w tych dniach 
około jedenaście ret wieśniaków, powracając 
z Ameryki do Węgier, swéj dawnéi ojczyzny. 
Niektórzy z nich byli tylko zaopatrzeni w najpo­
trzebniejsze środki, większa część była ogołocona 
ze wszystkiego. Widać, że i w Ameryce złota 
pszenica nie rośnie.

Od Głogówku. Gospodarze się skarżą, że 
dziewczyny uciekają do Sasów na robotę. Lecz 
coasem i gospodarze winni, bo nie płacą. Pewna 
dziewczyn-» pracowała 40 dni i miała dostać je­
dzenie i 50 fen. dziennie Gospodarz re ci ciał 
nic p:en’ędzy dać, a nawet wygrał proces, bo sąd

uznał, że d*ewezyna dostała dobre edzenie i po­
ście1, któréi gospodarz dać się nie zobowiązał.

W Kraj »wicach (pow. Prądnicki) d .strzegły 
prv-.ed kilku dniami dzieci sterczącą rękę z z 
marzniętśj rzeki za wsią. Pizelękuione doniasly 
o tem rodzicom, wskutek czego ndało się kilku 
mężczyzn na miejsce, i po obiąbanin lcdn wydo­
byli zwłoki młodego m żczyziy. Ze znalezionych 
przy nim papierów wykazało się, że to był młody 
nauczyciel rodem z Kuttendorf niedvwno z urzędu 
złożony. Widziano go popr*edniego dnia w szya- 
kowni, a może wieczór podchmielony pizechodząe 
pi zez lód, zarwał się i utonął. Podobno chciał 
iść do Prudnika eznkać Zatrudnienia jako p is-ira, 
lecz wprzód znalazł śmierć przedwcze-ną wskutek 
nieszczęsnego pijaństwa.

Had^łano.

T/^nii najwyśmienitszy środek z opactwa św. Mar- 
cina, któremu jiit jdlka set ludzi swe wy­

leczenie darcie v Holj _eb i nuaaiyza i t. i 
ciwizię za, jest do nabyci* w Targowskich G rach u apte­
karza Jeziołzows.iogo, pól flaszki zc. 150 ii. cala fl iszoa 
S W. % den cierpiący mech nie zaniedba tego wyśmieni­
tego śrolka użyć »fika set świadectw posiadamy. Głównj 
sklid ma R R udołf, Mainz.

S'awny i znany bpelmanna kipusyaski du­
beltowy złoi Łowy H Łleriotądkowy, przez któ­
rego użycie pouhyć się można bólu żołądki i przeszkód 
w trawieniu rycLło i pBwnie, jest w bote kacb no bL. 0 50, 
M. 1, M 9 i M. 3,50 ło i »tycia u Łonise Janicke i 8. 
Gorolla w Laurahn-ie, Tb. S uk Ił i Ł Riesesfelda w Mi- 
cbałkowicach, i Pr. P bla w LiMuacb.

Ogłoszenie
dla chętnych zakupienia ziemi! osiedleniasię w Galicy!.

Ponieważ się wiosna zbliża, a jak nam dono­
szą z wielu stron się wybierają do G a 1 j cy i je­
chać tak ci, co tam grunta przeszłeg i roku z kn* 
pili, jak i ci co teraz się chcą zakupić w Galicy), 
czy to parcelami, czy to większe go-podaretwo, 
przeto przypominamy, że kto chce tam jechać, 
ten mech najpierw napisze do ZahłaJo „ImmoM- 
laria“ we Lwowie (Lemberg) ul. Teatralna lb 13.
0 kartę tsňszéj jazdy na koleji.

Takie przypominamy, że kto iam jedzie za 
kupnem gruntów, ten niecn po -'rodzę, jak i we 
Lwowie, nie da się bałamuć ć żyd iws&iui ajentom
1 innym ludziom, aïe niech się uda we Lwowie do 
Zakłada „Immobilaria“, naprzeciw kościoła 
Jezuitów przj ul. Teatr aîné j lo. 12. II. piętro, 
dom przechodni, a tam wszelkie objaśnienia rze­
telne otrzyma.

Zgłoszenia do Zakłada „Immobda.ia“ przyj­
muje także Redakcya „Katolika“, 
które takowe do tegoż Zakłada odjęła.

^anu majorowi Sznmli za mowę wypowie­
dzianą w Sejmie pruskim w obronie Górno­
ślązaków Polaków skiadamy serdeczne Bóg 
aanlać!

Niech ;yje p. major Szmula!
Górno-Szlązacy.

Panów akcyonaryuszów naszego Towarzystwa zaprasza 
eię na

1 Marsa t* r. po pot. o godzinie íP/s w Bytomiu 
lHotel Skroch) na

zwyczajne generalne ze Dranie.
Porządek dzienny:

1) przedłożenie i uchwała bilansu 2) Udzielenie desza- 
jży 3) Obór rewizorów.

Ci pp. akcyonaryusze, którzy chcą uczestniczyć walnemu 
:obraniu niechaj pizyniesą ze sobą swe akcye, resp. kwity 

Wystawione za Kapitał akcyjny wpłacony. (§ 28 statutów.)
Rada nadzorcza üonsimiu

w Antonienhucie. Tow. aac ej.

Oproszenie do przedpłsly!
Za SCS len.

1 eg2. tr. dzieła:
WYKŁAJ> 

Ofiary Mszy św.
_ , .Marci-p z kccbem
y vdáme trzeme. CrEedpłai-i trwa di 
Ir lutego looo, czyli do ukończeni} 

ku, poczem cena podwyższoną będzi«
Stra4 ś. Wojtrcha w Gnieźnie 

Ks. dr. Łukowski.

Do budynków
poleciiui :

Bosnowc . świerkowe deski do 
delowanir- tabież deski do po- 
njama dacnn i łaty, również 
»h )rki i obizynM stósown* 

do enfitu
po odpowiednio lin oh cenaah. 

Bytom, Tarnowich. szosa.
Ü. Hga» e,

mistra «irai«Jek.

—i Clqgn. 25126 Łut. —
Koońskie Tumskie Los~

,.o 3Va Un. 1© ca 34 H.
Pirmążne .rycrane bez odtiąg

315,000 mk.
jako to: 75.C00 30,000 15,000

E. Ca^mann,
Bankgesi haft, 
Altona, Hamburg

i jego akutki, jako to : uarcie kości. 
hervł«rtność, głuchośó suchoty, leczę 
'-»kie listownie mein włas iem śród 
kiom od 10 lat d swiadoroneiL.

Dr. med. Lrewenstein
bome ipat-le-arz specyalny 

Berlin, Neu s "önigitr 38 dawnij 
w S-.eojp nad Wisła.

Za dać* 2“;^-w
suchotnikom wskazówkę do wylec ze 
nia nieomal bez tnsztów przoco jui 
sta wyleczony cl n. 3tało.
Sanltas, Stuttgart Gaisburggtr. 8.

Niniejszem pozwalam sobie 
uniżenie donieść, żem w By­
tomiu przy Gliwickiej ulicy 
Nr. 42, w domu p. Zabrze­
skiego otwarł pod firmą
Joli aimes lleinbach, 

Handel
wstążek, bielizny, towarów 

szmuklerskich, krótkich 
i wełnianych. 

Staraniem mem będzie ku­
pujących u mnie ścisłą rzetel­
nością, sumienną i grzeczną 
usługą zaspokoić, oraz zawsze 
najnowszym towarem i tanie- 
mi cenami służyć.

Bytom, Gliwicka ulica 42.
Z szacunkiem

Johannes Reinbach.
ii ITanibiirgsko - Amerykańskie

akcyjne towarzystwo
parowych okrętów

coH ^
O .

B; lumr i Public nośol Slc~n i- 
nowic, a ni huty i okolicy 
donoszę Je się csiedlilcm w Ł&ura 
,-a iie na Hugu "colonie w domu pani 

M Ta u c z jako
JUT" pisarz, ~^§j

wykony wająi spri ,wy kupieckie, oraz 
- szelkie piśmiunnictwo w zik-res sadi 
wchodzar-i pros -iw o *w !tlędnienie.

% szk"Uuk soi
Emil Artel.

i Obrazy
Katolickie olejodrukowe w bo­
gatych ramach z rycinami zło- 
temi i koloru orzecn owego po 
lecą po ■.'łącznie zniżonych 
cenach, niezamożnym także 
na odpłatę. Przyrzekam rze 
teiną usługę. p. oszę o łaska­
we wsparcie mojego przed­
siębiorstwa.

Jaii I jstnszek,
Bytom, Tarnowska ulica 8.

Cierpiącym na piersi1 płuca
oraz takim ludziom, którzy ua ka­
sze1. katar, chr.pke, zogzbinie 
n e i t. d. cierpią zwraca się uwa 
gę na prawdziwy reński

Piersiowy iffiäploij
id iat doświad izo- 

nyiako wyśmienity, 
n»iczydcieiszy, nsj 
s/lachi tniejszy ina 

'Jturaloy, -la doro­
słych i dzieci równie 
■irzyjemny, skutku 

jący śiodek, jaki w ogóie zale:ić 
można. Do nabycia w 3 różny h j 
butelkach po 3, il/g i 1 marce z 
prospektem w Bjtoinlu u J. Duo 
becke, handel Tog-ryjny, w Llpl- 
nach u Sally Reich w W.lJticach 
u Herm inr Simon W Wie. tich 
Strieloaou u E G. F. Schreiera Erben

Od 10 lat najlepiej doświadczony
głównego lekarza sztabowego i fizyka

Dr. G. Schmittťft
Olej na słnch

leczy prędko i zupełnie głu- 
chość, cieczęme z uszu, kłucie 
w uszach, nawet w zastara­
lých przypadkach, —Nieznoś­
ne chuczenie w uszach jak i la- 
kie niedosłyszenie usuwa na 
tychmiiist, czego tysiące świa­
dectw dowodzą. — Cena flar 
szeczki z opisem używania t 
m. 50 fen.
Do nabycia w znaczniej sych aptekaow 
C. H iiiben Enieł-A othw- 
U.R, Wien I. H dle a S. u spte 
<arza Marqu#rdt, Löwen-Apr theke w 
Poznam-i by laufra apteka cierwona.

Dom murowany o 4 izbach 3 
komofaąb chléw i stodoła 

1 morgi dobrej roli ma zami»r t -wol­
nej ręki sprzedać.
J m bmiidnch przy Paulsdorfie.

Szuba się
liwerantów

jaj
w większej ilości *a gotówkę. Zgło­
szenia z podaniem ceny przyjmuje

B. Hochanf Görlitz.

obejmująca 160 mórg dobiej roli w 
f iwiecie Prudnickie^, położona z k«- 
rzystnem przedsię Oio. si-rem ołąozona 
jebt z îowodu starości ooLteiziciela 
z w oljej ręki pod korzysmeini waruu- 
kami zaraz do sprzedan,a.

Wnioski kupna przyjmuje Ekspe- 
"ooya „Katolika*.

1911, «i Jen
numera z dwóch lat, oprawio­
ne pięknie, roczmk IM. 20 fen, 
do naby«ia w 

Ekspedy«yi „Katolika1 \

Posiadłość

W arnKnrnl „Katolika“!
wyszło i jest do nabycia' B

Wykaz przyjęcia
do >

Bractwa TrzeźwośoS. w
25 egzemplarzy za 1 m. 26 frjn.1

IgigiBssawaawwsaBSBł I
Hnd y w wszelkich choro­
bach udziela JÎ. Kamin,

w Król - " ' ie Aucie, 
■jiDrzeciw koéov^”, śr. .lRdwrjt.



KaseJska íoterya St. Marcinïï za w. 10000 wygi*. z 4ów wygr

«i lCCCOö Ml., Ml IŁ, MO É, MO lk„M
LOSY 2. i lasy której ciąg. 2. Marca się odbędzie, po 5 M. <?«»*> i spis 30 fen.)

i A__FA ■» M____ o - - ÍA . /Tï i A -lî icséw 53 Ni Rezerw, lös? peine
są do nabycia wo vssystkich 

interes» h lctfjvj*!yrh i u

(d * wszyst. 
klas w- iuo) sûlO M. (Porto i spis 

30 fen.) 1 ïsrllCOOM.

i, Zut e, jorioy apit, Sči j® (») i Issel.

I Bardzo korzystna oferta loteryjna.____ __
Ktloń^ ftf tBmowe ; ;Iów. wygr. 750"O M. C.ąg. 25/2., los 3V, M. spis 20 f 

.KaseUfr e St. {«rewa: głów vygr 10(00» M. cisg. 2/3,. los pełny 10 M 
spia 50 f mgó*f, 1

Stkr'esbnrgskie: głów. wjgr. 90000 M. ciąg. 19/4, ks 3 M. sois 20 fen. 
■Im°kie tmno’» e : g?ów. wgr. 75000 M. mgn. 27/4, 1rs 3Mk. spis 20 fon. 

Wszystkie 4 1 sy ramm z urz‘,dowpm spisem fraako 20 Mk
Gemral-Debit A. Fnlt^o. (Ruhr) i (Kaso1)

1500 mo rek i? tJ. YrJ
siadiość i ©i ,ną hypjtekę do wypo 
życzaflia. Bliższej wiadomości udzieli
Korei Standa w Pyskowicach.
Dzielnyckip»nądijjeb wal­
ce rzy i telierô’*' na robotę grabą 
fgrobstiassr) posznkuje

Friedenehutß.

W tutejszych kopalniach znajdą górnicy, szcze- I 
gólnie dobrze wyćwiczoni hawiarze, korzystne “ 
i trwałe zatrudnienie.

Jaworzno (w Galicyi) dnia 12. Lutego 1886. 
Dyrekcya Jaworznickich kopalń węgla kamiennego

Gnmdlg.

I

TâE'IO! TOTO!

iS Kein»
w Królewskiej Hucie, Wilhelmstrasse.

Mąka hausbak 1[t centnara 2 mk, 40 fen. 
Cukier twardy funt ... 83 „
Faryna............. 31 „
Kawa 7* fant po . . . 25, 30, 35 „
Mydło suche po ... • 30 „
oraz wszelkie towary po najtańszych cenach.

Dr. Kiesowa
Augsturgska eseneya życia

Odznaczający się od 125 lat istniejący środek domowy zawsze sku­
teczny przy ciel ieniack żołądka i wszystkich ztąd wynikających niedogo 
dnościach, jak to złego trawienia, b ak apetytu, kurcze żołądka, zgaga ból 
głowy, astma, febra, bicie serca, zemdlenia, zatwierdzenia, cierpienia wątroby 
i podbrzuszu©, hemorouy.

Jedynie prawdziwą nabyć można flaszka po 1 mk. 20 fen., w apete
pea aniołem (Enjei-Apotheoe) A. Gensort

,-M|v. . .-y -.
fekłer kawa taniej! 3g

I Codziennie wieżo paloną kaw g Jawa funt 1 narLa, 
i Czysto smakującą palcną kawę perłową fant 1,20 m. 

’!>ob;y twardy cukier przedniego wyrobu funt 83 fen. i 
w głosie SI fen. Faryna 30 fen. Piękną kawę nie- ; 
paloną funt począwszy od 75 fen. Jak również wszel- 
rie inne towary korzenne poleca nadzwyczaj tamo.

Mergïïiüïisa P*k"3,
dom od dworca g. szl, kolei (Bahnhofstrasse) 12.

CUK ER, KAWA TANIO
Oukiex funt 82 fen. vr głowie 30 fen.
Dobra kawa faut 80. 90. 1 00. 1,20 1,60 len.
Myulo funt, 80 fen. i różne towary korzenne.
Różne kaszemiry i mat. wełniane pod w. szerokości od 40 fen. 
Różne katuny i płótno na poszwy 
ohusty tureckie i do odziewania 
Girlandy, Różczki i różne sznurki.

Ubiory dla mężczyzn i chłopców poleca 
Żubrze, frlarieriPpotlieire- BI. ScłlDtZ

grsctó tTiotei * W.-Sfristeacli.

Jedaa tylko jeot ł- fleozkandft a Wielk.-Stiaelet 
jedKff tylko jcaft ťlobn í& karnla x Wielk.-Strzelec 
jsäsa. tylko jsit dobrs ïhJfi'A ® Wielxiok - Strzelec 

ÿô tanach ^cd gwarkneyą.
bu fabryki podróżnych, aby bię swych i łaszy*
pôsbyé i każą «obie ladsioss kontrakty podpisy,rać, która; 
aiwijj za drogie pieniądze »assyny zatrzyaiaó. My nie wy 
Mtony podróżnych, dla tego t&t o wiele taniéj sprze
dawać. —■ ?raystajea»y i «bis ra częściową odpłatę.

Brasie ÿfi®M » W.-Sfrseloscû

TTntmio z odpow.»*dniem wy tż b/il li wkrZtafeeniemMóryby 
~ę chciał uczyć kupit etwa przyjmie 
natychmiast Th W14ei a kopiec 
— Li ura’-.ac.e.

80 fen.
ti l it palonej «wy ezvstcgo sm ..u isil la 
lwa Jaw”, wyśun mta palona J ‘20 li.

perłowa ., „ 1,20 ,,
Cukier twardy od czubka loz 

pa rtrn wsż. ny 32 fen.
Faryna biała 30 fas
Cykorje i.szthuege gatunku 

po cena.h fabrycznych.
Mydło jęderne odwtżonj Junt 27 fen.

,, zupełnie suche ,, 30 fon!
*0 da kiydz ałowa najlepsza 8 fen.
Petroleum ameiyksćski 16 fen.

P'.kca
Heinrich Krist

Król. Huta, nsprzeo. farnego nobfioła.

Wielkie śledzie opiekane w wy­
bornym sosie wys. około 10 funt. fassę 
za M, 3.50. śledzie soleno delikatne 
oKoło lii funt faskę zawierającą 40-60 
Eztuk za 3 M, Wszystko franko. Za­
iczka po.ztowa.
Ł. BroUen, Greifswald a. Ostseo.

Gruntu 4l/a morgi stosowne pod 
budynki za Bogucicami ku Boździeniu 
ma do spr.cdania Kroll w Król owce 
przy Woszczycach.

♦
Przeciw èrerpiemont płuc i astmi*

Córka, moja, cierpiała od kilSu lat na Wodnicę, Jo które* w.V 
cia 8r idki lekarski^ ckaiały się bezsknte sne, 8tam zdrowia byl oora« 
bar eie_ rozp'< li rynkoiiatatowołok fkuLkarzy ci »‘pienia płuc f-mahe J 

loty nocne, kaszel z nadzwyczaj wielki ma wyra acanie.r 1'*- - 
aapady udaszema, bezsenne uocj _ t. d. potwierdziły to, nie mieUnw 
E&tem nndaiei utrzymania jej przy życm ™

W tern fatelnem poinieniu ww^łem do pomocy środka mewo 
âim^Uzidrow«Fm *** «»»pełnie wyleczyłem Wk, it jest ei,i ber««

Środek tea je«t zatem be wątpienia nąjiep^ym j iki w t« «Uie- 
byîTpoleconjia1543 WÎEL ezi"no 1 ,fioia »iiemti *ą «b«r*bą nauiediDei e J"i

Dla tego n eohsj nie trati nadziej i żaden tieraiący, trik* sio uda 
z zau amem do mnie. r J ’ "

Poznań. W. C^riiłi&er^
pomornik keznîzy, uli’a Ma»a ryceiska Kr. 10.

Uwiadomiam Szanowną Publiczność TT. Chełm» 
i okolicy, że od dziś zaraz obok kościoła olwoizyłemt
Handel towarów lolonialnych krótkich 

i łokciowych.
Zaręczam, że zawsze się będę starał o to, aby 

i zadosyć uczynił zaufaniu we tonie położonemu, proszę 
odwiedzać mnie łaskawie i piszę się

Z szacunKiem

Bertold Bluth
W. Chełm w Lu+yin.

Wielka wyprzedaż wiosenna!
Materya na szaty i ubiory, plotno na pościel, 

poszwy, płótna, flanele, katany, turec. szale, wielkie 
chusty, parchany, jedwab — bardzo tanio!

Kto chce kupić dobrze i rzetelnie, niech przyj­
dzie do mnie. Każdemu porządnemu człowiekowi 
daję towar na borg. Nowożeńcy, którzy u mnie 
kucają dostaną wielkie podarunki.

Bytom G. S. 
Rynek 23

Lois Ecsterlltz

nr.. dobrej cztery i poł morgi
Hwll ma do wynajęcia
W-wa RossIO Rsienbsnn w
Bielszo wic*« h

Kamienie db budowy
i 100,000 dobrze wypalonej

Włoskie Losy pożyczkowe prawem dozwolone. 
Co miesi?« jedno ciągnienie — następne 20. Lutego 
Każdy Ha trafia. — Nají iekszy fr. 50,000 w póżriejo ych ciągnieniach 
ab do dwóh milionó,,’. 1 oey te premiowe biorą i atyoliunast ndzieł w cis- 
pu. in przy ^i.desł.nin miesięcznic 4 marek (takie i w markaob pocztowy'in 
można przesłać ) Blizszyqh wiadomości i prospetta nabyś moż»a i? 2ądan<e, 
Polecema godne BËlsflanle ctzciędnoścl w i ’
StBricl Adros: Alei» K.iLiuid Bank und 
n Uri îh (.Tcnwoiz.)

nadziei znacznych 
Effektocgoschftls

jest każdego czasu do nabyć a. 
Król. Huta, w Lutym 1885.

Troptowitz.

Wite tefepè
becika ta 20 nurek rozseła 

Szczeciński słkad śledzi
Stettiner Herings-Nicot.lage 

Breslau, Olerstr ase 7 Ib
"P, z Istnego, żon ,t.
A C« “ trzyjime zaraz

M. WeiitmionB,
szpedyter w Mysłowicach.

a^H uczciwych rodziców meże uę
iSJ’ll zaraz lub od 1. liw.etua de 
mego handlu towarów Łoiomalnycb i 
destilacyi za ucznia zgło: ić. 

broi. Huta, Wilhelmatr. 14.
S. fieins.

LOSY
na budowę

tumu kolońskiegu
po Mk. 3,20.

Lo.y na budowę tumu w U1»b
po Mu. 3 30 rozseła

H. Bezeler, Neu-Ulm.

r JHattfeidt
Berlin

Platz vor dem Neuen Thor 1 a 
wyseła pasażerów 

z Brem v do

AMERYKI
pospiesznym parowcem

Norddeutschen LI,yd.
Podróż trna 9 dni.

ÄMJU“
zwany „Folusz w Pyskowicach“ mam 
zamiar od 1. Kwieto.a t. r. wydzie 
rzawić.

Zgłoszeni*, o najmie przyjmuje 
S. Benuer, w Pytkewicach.

Księgarnia Katolicka
w Poznania, odebrała i poleca 

Książeczkę jubileuszwą p. t.
Jubileusz

nadzwyczajny
nadany pr-iez Ojca św. Liona JUH 
na rok 18S6. zawierajicy .rskurórki 
uwagi i modlitw. - - Zebrał i opraco­
wał Xlądz firm. W 8 ce stx. 64, z 
obrazkiem Matki Bos'uej Różańcowej 

portretem Ojca św. — Z apmoatą 
koś lielną.

'en 16 fen. z przesyłką no fen. 
10 sztuk za 1, 60 m. — 50 sztuk 
6 m. 100 sztuk 11 m, — 500 sztuk 
50 ma;~k.

Należ,tość r „dsyłać trzeba na­
przód.,— Przesyłka frarko.

Różne piece, ‘dachy, rosafca 
raly, garnce, blacha bial‘» i 
iuue towary żelazne, polec« p* 
niskich cenach fabryczny sk

BI. Finke
sklad żelaza w Lipinach

jpjgg do polowania, czarny a* 
koi'-u pyska biała jiazta 

znalazł się u mnie. Właścioiel może 
go odi brać za wynagrodieniem kosztów. 
Ivgocka kuźnia 
(Kaschf nhütte)

Ceehnnki budynkowe, ra­
chunki budynkowe, Opinie, Ir
ks; dla prowmoyalnego sto <r-irzy»*e 
nia ogniowego we Wrocławiu, dli- 
Magdeburgskrg i, Lipskiego, Agw,z 
grańakiego i t. d. stowarzyszania za 
bezpificzenia ogniowego, wykonywa 
rychło i tanio oraii wykoDywa wszel 
kiego rodzaju buóynkl.

ťr. Schulz,
akad. budowniczy, 

w Król. Hucie Schutz jastr. 31. 
w Bytomiu, w d .«mu matki mej Braust. 7

P.ekavxLi mistrz sznur, samotnego 
starego, porządnego, trzeźwego

Parobka
znającego się d.brzt na ujrawic roli 

powito Ryhuickiego, Kozielskiej* 
albo Lubni kiego, m0źe się zar,z 
zgłos1^.

J- Wick« Anton:enb»ta.

% dozni i tztludniKa
krawieck ego prz; 

mnie zaraz A, Ptuitz, majster 
trawi oki w Katowicach, naprze iw
kościoła katTicki°6°-_____________

Piątek,
NIA. KATO]

P. _ .
KSIĘGARNIA. KATOLICKA

w iMiecIiowicacli
©lecą

Książki modlitewne, książki Ju­
bileuszowe, książki różnej treści
materyał do pisania, “krypta, or«,’ 

wszelkie towary lr«l nlnlne. 
Także przyjmuję przedpłatę na 

.Katolika“, „Żywot Pana Jeznsa“ 
Pra.gdą a Bogiem“ i t d.

Posiadłość dilMth
przy Starem Bieruniu mam zamai 
sprzedać w całości lub w ? arcelt ch 
pod nader korzystnemi warunkami. 

Zgłoszenia przyjmuje Laspedycya 
Katolika “

Z rcl h -. iidel

POSIADŁOŚĆ
przy Zabrzu składająca Się z daoji 
mieszkalnego 40 mórg gruntu, 8 mc_g 
łąki z inwentarzei r lub bez uwa, 
tarza. Bliższej adomości ndwł* 

Jacob SwborUa hremzer 
* Scsntcy przy Zabrzu.

Szanownym kaSlickim obywate­
lom Starego Bie-ucia i rko.icy p*Ie- 
om -.

piękne czarne sukno łokieć
1 o M. .-70 aż do *00

„ siwe „ 1-60
Flunele 95
Kaszmiiy solorowe 09
płótna, kartory, barchany, chaitki n» 
gtowę i dc odziewania, po£> zouhj 
gotawe ubiory,surduty, watówki, kieoÙy 
kamizelki, kaftaniki z orleanu, W 
szmiru, barchanu dla dsieweząi ■ r m- 
wiastjako też wszystkie inne krótki« 
towary anrzedawa jak najtaniej.

Bi. P. -.áwUte
Pierwszy satjbck- rękodzi*lny 

handel w St„. ym Bieruniu rynek i róg 
m kołowskiej tdioy.

rinm “'i murowany nr 1 
17 UII* guli przy Brzeiinc* m 
«tajniami OgTodc* i 31/* morgi -*< 
tram zamiar z wolnej vęki pid ke- 
rsystuemi warunkami sprzedać.

J. Piwowar.
karczma z w Myslowicsdi.

Idoowieddalnj redûKfot J, áburék Byto*“ Rozbark. Nakładca ks. Sta lifliw RaJ*aej' wski lic. teoL Drukarnia »Katolika.* w RozbarVu p. Bytomia.


